
Kabaret Tey, Zr
Idźcie do domu, 
panowie, panie,
i raz inaczej: 
zamiast kolacji zjedzcie śniadanie!
Idźcie do domu, 
zaryzykujcie, raz można przecież,
uwierzcie w liczby, 
co je drukują w każdej gazecie...
Zrób raz inaczej: 
odrzuć rutynę i odsłoń firankę,
pokochaj żonę, 
tak jakbyś pieścił cudzą kochankę!
Odrzuć rutynę 
i doświadczenie całe życiowe,
zrób raz inaczej 
i spróbuj spodnie włożyć przez głowę...
Zrób raz inaczej 
i bez nawyków, coś w nowym duchu!
Możesz na przykład 
odwiedzić latem Sopot w kożuchu...
Zrób raz inaczej, 
nie schematycznie - nie o to chodzi!
I przez Białystok, 
Rzeszów, Mosinę pojedź do Łodzi!
Zrób raz inaczej - 
odważ się w końcu mieć własne zdanie!
Walnij w blat pięścią,
potem bez kartki zagraj zebranie!
Miast dyskutować
i proponować, hasłem się raczyć -
zrób raz inaczej:
od poniedziałku weź się do pracy!
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